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FORMULARZ OCENY ODPOWIEDZI W KONKURSIE WIEDZA

PROJEKT INTERNETOWY OWOC
Nazwa grupy: „Drumlinki”
Temat: „Przyroda”
Nazwa zadania: „Zaproponuj działania, które wpłynęłyby na to, aby gatunki chronione w Polsce były znane dzieciom, młodzieży i dorosłym” 

Data nadesłania odpowiedzi: 16.05.07.
	Kryterium
	Maks. liczba punktów
	Przyznana liczba punktów
(z dokładnością 0,1)

	Merytoryczna poprawność udzielonej odpowiedzi
	3
	3

	Adekwatność odpowiedzi do zadanego zagadnienia
	2
	2

	Atrakcyjność formy przedstawienia i ilustracji problemu
	2
	1

	Wszechstronność wykorzystania źródeł wiedzy
	1
	0

	Innowatorskie pomysły
	1
	1

	Wykorzystywanie profesjonalnego języka
	1
	0,5

	Nadesłanie odpowiedzi przed upływem 1 miesiąca od ukazania się pytania
	1
	0

	SUMA
	11
	7,5


Recenzja:
W interesującym opracowaniu, Autorka zwraca uwagę na, statystycznie powszechny, brak wiedzy przyrodniczej w polskim społeczeństwie, co przejawia się brakiem poszanowania dla ojczystej przyrody. Winą za ten fakt obciąża zjawisko zaniku domowego kształcenia w znajomości przyrody, przez rodziców i dziadków, a słabe wywiązywanie się z tego zadania przez szkołę. Nauka szkolna opiera się głównie na podręcznikach, co nie przynosi dobrych wyników w przypadku uczenia o środowisku przyrodniczym. 
Autorka sugeruje, aby uczyć przyrody w plenerze, uczyć poprzez zabawy, gry i specjalne zabawki, które wpływałyby na przyjemne, podświadome przyswajanie wiedzy. Wskazuje też na pozytywne wzorce materiałów edukacyjnych o przyrodzie, jak filmy przyrodnicze kręcone przez BBC, czy sławny serial francuski o tajemnicach życia. Uwagi te są słuszne, jednak wdrożenie takich działań w życie wymagałoby podjęcia daleko idących reform w polskim szkolnictwie, w zakresie nauczania przyrody i biologii. Niestety, obecnie nic takiego się nie szykuje. 
Interesująca jest uwaga Autorki, że grupą zawodową, która stosunkowo łatwo powinna się dać przekonać do ochrony przyrody, są rolnicy. Proponuje dokształcanie rolników na szkoleniach do podejmowania ochrony ostoi zwierząt, roślin, krajobrazu oraz ochrony różnorodności biologicznej. Uwagi te są bardzo cenne i słuszne. Właśnie teraz odbywają się w Polsce szkolenia dla doradców rolno-środowiskowych, którzy mają z kolei zachęcać rolników do działań na rzecz ochrony środowiska przyrodniczego. Działania takie mogą być przełożone na konkretne korzyści finansowe. Rusza bowiem nowy program rolno-środowiskowy na lata 2007-2013. Przewiduje się w nim m.in. dopłaty do siedlisk znajdujących się w programie europejskiej sieci ekologicznej Natura 2000. Za cenne przyrodniczo torfowiska, łąki ekstensywnie użytkowane, zwłaszcza ze stanowiskami rzadkich gatunków ptaków (jak np. derkacz Crex crex) oraz roślin, a także inne obiekty wartościowe pod względem przyrodniczym, rolnicy mogą uzyskać dopłaty, niekiedy znacznej wysokości. Będzie to (do części powierzchni, objętych wyższymi dopłatami) wymagało jednak uzyskania ekspertyzy specjalisty oraz dostosowania działań do wymogów gospodarowania, zapewniających trwanie wartości przyrodniczych. Obowiązek informowania i zachęcania do udziału w programie rolno-środowiskowym mają ośrodki doradztwa rolniczego, na czele z Centralnym Ośrodkiem Doradztwa Rolniczego w Brwinowie. Wiedza przyrodnicza oraz konkretne finansowe wsparcie dla działań na rzecz zachowania cennych składników środowiska przyrodniczego – to jest dopiero klucz do nowoczesnej, efektywnej ochrony przyrody. 
Cieszę się, że Autorka potrafiła w dużym stopniu wymyślić to, co zostało wypracowane przez specjalistów od ochrony przyrody i rolnictwa w Unii Europejskiej. Miejmy nadzieję, że dzięki takim działaniom także Jej dzieci i wnuki będą słuchały skowronka, rechotu żab i cieszyły się pięknem ojczystej przyrody. Życzę dalszego poznawania przyrody i wspaniałych działań dla jej dobra. W wypowiedziach zachęcam jednak do stosowania odrobinę mniej mentorskiego tonu, gdyż taki – troszkę razi u młodego człowieka, a może niekiedy działać na niekorzyść głoszonych, najpiękniejszych idei. Koniecznie też w pracach należy cytować źródła wiedzy, z jakich korzystano oraz podawać bibliografię; nie wolno o tym zapominać. Powodzenia i sukcesów.  


Michał Buliński
